
Naleźytość poczt, opłacona gotówką. CENA 100 MAREK.
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Tygodnik Polityczno-Społeczno-Ekonomiczny
WYCHODŹ! NA KAŻDĄ NIEDZIELĘ.

Cena prenumeraty: im m. grudzień . 300 mk

Adres Redakcji i Adm inistracji: Radomsko, tfl. B rze in icka 6 
Telefon  Na 33.

B U Y  O G Ł O S Z E Ń :
Pierwsza str.—- za wiersz jednoszpalt.iwy lub Jego iniejsoe 250 rat.

iruga  — pi%t* 130 tnk., następne 150 mk.,
Nekrologi m. 150 za wiersz. Drobne ogłoszenia po 40 m. za wyraz.

BANK ZWIĄZKÓW ZIEMIAN
O D D Z I A Ł  w RADOMSKU.

załatw ia wszelkie czynności w zakres bankowości wchodzące, ze szczególnym uwzględnieniem

WYDZIAŁU TOWAROWEGO,
pośredniczącego w hurtownem kupnie I sprzedaży: lasów, drzewa, węgla, cukru (wagonowo), naf
ty (cysternami), nawozów sztucznych i t. d , z pierwszych rąk, szybko, dokładnie, tanio, za po
braniem stosunkowo niewieikiej prowizji, specjalność -  handel z Górnym Śląskiem, na co zwra

camy uwagę W. W. P. P Ziemian, Przemysłowców, Kupców,

C E HT KALr t  w W A R S Z A W I E  Kopernika 30.
ODDZIAŁY: Białystok, Bielik, Ciechanów, Częstochowa,Jędrzejów, Konin, Kutno, Lublin, Łęczyca, Mława, 

Opatów, Piotrków, Płock, Przasnysz, Radomsko, Radom, Równe, Włoszczowa, Zamość.

AGENTURY: Busko (Kieleckie), Ciechanowie®, Hajnówka, Lipno. Slerpe, Wysokie Mazowieckie.

n a j t a ń s z e  Ź r ó d ł o  z a k u p u  t w
towarów skórzanych oraz przyborów szewckich w sklepie pod firmą

„ S K Ó R Y ”
Właściciele: A D A M  K U R Z Y N OG A  i W A C Ł A W  P O D L E W S K I

RADOMSKO, UL. PRZEDBORSKA Ne 14, (obok jatek mięsnych)
Siole wielki wybór twardych I miękkich skór Krajowego i zagranicznego wyrobu

po cenach konkurencyjnych.

Radomsko, niedziela 24 grudnia 1922 r. Rok 3.
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W szys ik im  Sz. C zyte ln ikom  
„ G a z e t y  f^adom skow sk ie j”  
w d n iu  u roczys tych  ś w ią t B o
żego N arodzenia R edakc ja  
p rze sy ła  serde czn e życze
n ia  w s z e lk ie j pom yś lnośc i.

Z OPŁATKIEM.
Dawnym  polskim  zwyczajem, za

n im  zasiądziemy do w ieczerzy w ig i
lijn e j, łam ać się będziemy opłatk iem  
symbolem m iłości. Oby to nie była 
czcza ty lko  tradycja!

M iłośc i, zgody i jedności potrze
ba nam przedewszystkiem w rodzi
nach, jako  podstawie społeczeństwa. 
Jeśli w rodzinach brak tych cnót, to 
nie będzie ich i w całem państwie. 
Rozbicia narodu na wrogie sobie par- 
tje trzeba szukać u fundamentu. 
Troska w ięc o zdrowe m oralne ro 
dziny jest troską i o pom yślność O j
czyzny. Wszystko, co podrywa a u to ry 
te t rodziny, w dalszych skutkach gro
zi auto re tytow i państwa.

Gdy rodzice, względnie w ycho 
wawcy, będą pam iętać, że z ich s tro 
ny potrzeba roztropności i dobrego 
przykładu, a dzieci, że w inny im  po
słuszeństwo i uszanowanie —  w ro 
dzinie zapanuje harmonja. W ig ilijna  
uroczystość, jako św ięto przedewszy
stkiem  fam ilijn e , jest jednym  z tych 
ogniw, spajających rodzinę, i d latego 
nie należy jej zaniedbywać.

W ieczór w ig ilijn y  jest pam iątką 
te j nocy, gdy w okolicach Betle jem u 
dał się słyszeć radosny śpiew z po
wodu narodzenia oczekiwanego Zba
wcy ludzkości. „C hw ała  na wysokości 
Bogu —  śpiewał chór anielski —  a 
na ziem i pokój ludziom  dobre j w o li* .
I nam dziś poko ju  bardzo potrzeba. 
Pokój przyjdzie i zapanuje, je ś li w 
nas będzie dobra w ola . N ie można 
także zapominać, że prawdziwy pokój 
jest w łączności z chwałą Bożą. 
Gdzie się nie wiąże tych dwóch 
spraw, tam jest tylko pozorny pokój.

Opłatek wigilijny niech przypo
mni każdemu, że ma obowiązek pra
cować nad pokojem w rodzinie, wios
ce, mieście, a wtedy zagości pokój 
i w całym kraju.

Ulsliec zbrodniczego zamachu no
V  sobotę 16 grudnia, już po- 

wysłaniu poprzedniego numeru, roze
szła się po mieście okropna w iado
mość, że prezydent N arutow icz został 
zabity. Narazie nie chcia ło  się w ie
rzyć, tern bardzie j, że już k ilkakro tn ie  
były  rozsiewane fałszywe w ieści, jak 
np. o zabiciu posła W itosa, ale, na 
nieszczęście, w tym  wypadku w iado
mość była prawdziwą.

Rozm aite wady m ie li nasi p rzo
dkowie, n ieraz bardzo zaw in ili wobec 
h is to rji, jednak n ik t nie może zrobić 
im  zarzutu, że sp lam ili ręce swoje 
krw ią  tych, którzy b y li uosobieniem 
m ajestatu Najjaśniejszej Rzeczypospo
lite j. Dopuszczano się m orderstw  
względem  przedstaw icie li państwa w 
innych krajach —  Polska była czysta 
pod tym względem. W dniu 16 g ru 
dnia ta jasna karta naszych dzie jów  
została zbrukane, gdyż zdradziecka 

| ręka szaleńca, czy fanatyka, E ligjusza 
| N iew iadom skiego, targnęła się z b ro 

dniczo na pierwszego Prezydenta 
Rzeczypospolite j, kładąc go trupem  w 
gmachu T ow . Zachęty Sztuk Pięknych 
w W arszawie.

Przeszyte kulami zwłoki ś. p. 
prezydenta Gabrjela Narutowicza są 
dla naa wszystkich grośnem upomnie
niem —  memento! Na progu wskrze
szonej Ojczyzny musimy zabrać się 
na gwałt do pracy nad uszlachetnie
niem ducha, zdeprawowanego przez 
długą niewolę, Nie można poprzestać 
na samem wykształceniu, boć tego 
nie brak było sprawcy zamachu. E li- 
gjusz Niewiadomski, znany szeroko w

kołach artystycznych, jako wybitny
m alarz i krytyk, by ł in te ligentem  W
całem tego słowa znaczeniu, a jednak
zdecydował się na czyn tak niecny-
Etyka naszego społeczeństwa dość
Często opiera się na lo tnych piaskach,
brak je j silnego fundam entu chrzęści' 
jańskiego.

Następnie brak nam poszanowa- 
nia władzy. U stró j dem okratyczny, i 
to w takim  zakresie, w jak im  nie po
siadają go jeszcze przodujące pod 

I względem ku ltu ry  państwa zachodnie,
| przyszedł nam nagle, nie byliśm y do- 
; statecznie doń przygotowani. Na du- 
: cha n iesubordynacji byłaby dobrą 
| dłuższa ścisła karność. Ogólnemu 

rozzuchwaleniu sprzyja dość często 
n iew yrobienie  osób sto jących u w ła 
dzy. Wszystko wzięte razem składa 
się na lekceważenie legalnej w ładzy, 
a to grozi dezorganizacją. Jeśli tru 
dno pod tym wzgłędem przerobić n ie 
których starszych, k tó rym  ty lko  im po
nował żandarm rosyjski czy niem iecki, 
to jednak trzeba zw rócić baczną uwa
gę na wychowanie m łodego pokolenia. 
Daleką niech będzie od nas s łuża l
czość, ale w yróbm y w sobie poszano
wanie w ładz państwowych, a w tedy 
nie znajdzie się szaleniec, któ ryby się 
śm ia ł targnąć na najwyższego w pań
stw ie obywatela.

Potępia jąc najkategorycznie j n ie 
cny czyn i składając hołd ś. p. Ga- 
b rje lo w i N arutow iczow i, jako P rezy
dentow i Rzeczypospolite j, wynieśmy 
dla siebie naukę, któraby mogła
uchron ić nasz naród w przyszłości od 
tak sm utnych wypadków.

Pierwszy prezydent Rzeczypos
politej ś. p. Gabrjel Narutowicz, który 
w dniu 16 b. m, padł ofiarą zamachu, 
pochodził z rodziny ziemiańskiej z Ko- 
wieńszczyzriy. Urodził się w 1865 ro
ku w Telszach na Żmudzi. Gimnaz
jum  ukończył w Libaw ie. W 1886 ro
ku ś. p. Narutowicz ukończył Instytut 
technologiczny w Petersburgu, poczem 
wyjechał na dalsze studja do Szwaj- 
carji i uzyskał dyplom inżyniera poli" 
techniki zuryskiej. Po krótkotrwałym  
pobycie w St. Gailen, gdzie prowadził
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biuro techniczne, zostaje  powołany 
przez politechnikę w Zurychu na k a 
tedrę robót wodnych, k tórą  zajm uje 
W ciągu kilkunastu lat, aż do 1920 r. 
Zakłada tam  wielkie biuro inżynieryj
ne, k tóre  prowadzi roboty nietylko w 
$zwajcarji, lecz we Francji i Hiszpa- 

! hji. Zostaje  powołany na stanowisko 
Prezesa międzynarodowej komisji R e
ku;, Zajmującej się sprawą wyzyskiwa
nia siły wodnej.

W roku 1920 prof. Narutowicz 
Powraca do Polski, wezwany na s t a 
nowisko ministra robót publicznych. 
Zatrzymuje je w gabinecie p. Witosa 
} dwóch gabinetach p, Ponikowskiego. 
Podczas konferencji genueńskiej b ie 
rze udział jako drugi delegat polski, 
W gabinecie p. Śliwińskiego obejm uje  
tekę spraw zagranicznych i pozostaje  
Przy niej w rządzie p. Nowaka.

Wybrany przez Zgrom adzenie  
N ar o d ow e  w dniu 9 grudn ia  r. b. w 
łn a ny ch  warunkach na s t an ow isk o  
^ re zy de n t a  Rzeczypospolitej, objął 
władzę w dn iu  14 b. m., w dw a  dni 
*aś później padł ofiarą zam achu.

Uroczystości żałobne.
Ciało Prezyden ta  Rzeczypospo- j  

litej po zaba lsam ow aniu  umieszczono 
W sali audjencjonalnej w Belwederze, > 
F*rzy zwłokach duchowieństwo odpra
wiało m sze święte. We wtorek o g. 
12 w poł. odbyła się eksportacja  na 
Zamek Królewski. Na całej p rze s trze 
ni od B elw ederu  do Zamku us taw io
no kordony wojskowe. Kondukt o tw ie
rały dwa szwadrony 1. pułku szw ole
żerów z muzyką. Za nimi pos tępow a
ły dwa bataljony piechoty i baterja  
Srtylerji. —  Następnie szło du ch o 
wieństwo zakonne i świeckie. Kondukt 
prowadził Jego  Em inencja  ksiądz kar
dynał Kakowski. T rum na, przykryta 
sztandarem  Prezydenta  Rzeczypospol. 
spoczywała na wysokim odkrytym ka
rawanie, ciągnionym przez 8 koni. Po 
°bu stronach  karawanu szła eskorta  z 
Wyższych oficerów z dobytemi sz a b la 
mi Dalej postępow ał orszak żałobny 
W następującym  porządku: 1) rodzina 

! *marłego P rezydenta ,  2) Marszałek 
,^e jm u  i Senatu ,  3) Rząd w pełnym 
<8kładzie, 4) korpus dyplomatyczny,

5) Sej m i Senat, 6) generalicja, p rzed
stawiciele władz i inne osoby u rz ę d o 
we. P o  obu s tronach  orszaku kordon

ruchom y, utworzony przez kompanję 
przyboczną Prezydenta  z poch o d n ia 
mi. Zamykał kondukt jederi bataljon 
piechoty z orkiestrę

Oddziały wojsk, poprzedzające 
trum nę ,  po dojściu do lewego skrzy
dła ŻamkU, gdzie ustawiły się f ron
ted* do przechodzącego konduktu, od 
dały honory — muzyki grały hymn 
narodowy. Kondukt minął wyżej w y
mienione oddziały wojsk i wszedł na 
dziedziniec zamkowy przez b ram ę 
wieży zegarowej. Oddziały wojska, 
pos tępujące  za  orszakiem  ustawiły się 
ha dziedzińcu fron tem  do wejścia na 

| schody wielkie i oddały honory 
| — muzyki grały hymn narodowy. Du- 
| chowieństwo udało  się przez wielkie 
| schody do sali rycersk ie j . Za ducho- 
; w ieństwem postępow ała trum na, n ie

siona przez członków rządu i gene- 
; ralicję. Za trum ną szedł orszak ża

łobny w tym sam ym  porządku. W s a 
li rycerskiej t rum na złożoną została  
na katafalku. Po  odprawieniu  modłów 
przez duchowieństwo, zakończyła się 
właściwa cerem onja  — przy trumnio 

| zośtała w arta  honorow a z łożona z 
oficerów. Zwłoki wystawione były na 
widok publiczny przez 3 dni.

Tymczasowy rząd.
Rząd p. Nowaka zaraz po ob ję 

ciu władzy przez prezydenta  N aru to 
wicza podał się do dymisji. P r e z y 
dent powierzył misję tworzenia now e
go gabinetu p- Darowskiemu, m inistro
wi pracy i opieki społecznej. P o  z a 
mordowaniu Prezydenta  stosownie do 
brzmienia Konstytucji najwyższą wła
dzę objął Marszałek S e jm u, p. Rataj. 
Ponieważ p. Darowski oświadczył, że 
nie czuje się na siłach do ujęcia s te 
ru rządowego w swe ręce, więc p. 
Rataj m ianował p rezesem  Rady Mini- 

' strów i ministrem spraw w ew nętrz
nych genera ła  W ładys ław a  Sikorskie
go, szefa sztabu generalnego, który 
utworzył rząd w nas tępującym  skła
dzie: Minister zd row ia  publicznego
—  dr. Witold Chodźko, m in is ter  p ra 
cy i opieki spolocznej —  Ludwik D a
rowski, kierownik m in is te rjum  poczt 
i telegrafów — Ja n  M oszczyński, k ie 
rownik m inisterjum  kolei żelaznych
—  Ludwik Zagórny-M arynowski, kie
rownik m inisterjum  rolnictwa i dóbr 
państwowych —  dr. J ó z e f  Raczyński,

m inister skarbu — Zygm unt Ja s trz ę b 
ski. m inister spraw Zagranicznych —  
A lek san d er  Skrzyński, poseł nadzw y
czajny i min. pełnom ocny przy dw o
rze królew sko-rum uńskim  w B uka
reszcie, minister robót publicznych — 
prof. Jaii Ł opuszańsk i ,  m inister śpżatfc 
wojskowych — gen. dyw. Kazimierz 
S o sn k o w sk i ,  m inister sprawiedliwości 
— prof. Wacław Makowski, kierow
nik m inis terjum  W. R. i O. P. •— 
prof Józef Atikułowskl-Pomorski.

Wybór nowego Prezydenta Rieezy- 
losp olitej. .

W dniu 20 b. m., na pos iedze
niu Zgrom . N arodow ego wybrany zo
stał na P re iy d en ta  p. S ta n is ła w  Woj
c iechowski, który o trzym ał 298 gło
sów, drugi zaś kandydet ze strony 
grup narodowych p. Kazimierz M o
rawski a trzym ał 221 gi.

P. St. Wojciechowski m andat  
przyjął i w ezwartek o godz. 7 wiecz. 
złożył przysięgę.

tfł
*  #

Nowy Prezydent p. S tan .  Woj- 
! C iech ow sk i,  liczy obecnie 64 lat. Cie- 
i szył s ię  zawsze w społeczeństw ie 
i  uznaniem  jako człowiek prawy i gorii- 
: wy działacz społeczny, mający prze- 

dewszystkiem na względzie sprawy 
gospodarcze  i i ku ltura lne .  O dznaczył 
się zwłaszcza na polu p rac  współ- 
dzielczych.

Był w swoim czasie  jednym  z 
twórców P. P. S. W 1920 r. p. Woj
ciechowski wstąpił do s tronnictw a lu
dowego „ P i a s t a 1.

Na szerszą a renę  polityczną wy
pływa p Wojciechowski w styczniu 
1919 r. gdzie otrzymał tekę ministra 
spraw wewnętrznych, pełniąc swe 
obowiązki do chwili objęcia rządu 
przez p. Skulskiego.

Jako człowiek prawy i polityk 
wytrawny, na stanowisku Prezyden ta  
Rzeczypospolitej, będzie —  reprezen
tan tem  całej Polski, nie zaś poszcze
gólnych partyj.

P r a c o w n ic y  d ru k a rn i  
H . JK anclera  i S -k i  s k ła 
d a ją  s y c z e n ia  iw ią te c s n e

P. H. Kaneleromii S-ce.
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P s s i e t a i t  Seimihii row. R a t a -  
sNssishlegu.
Dokończen ie .

Wykluczenie z grona Sejmiku 
członka Jana  Paska

P o n ie w a ż  cz ł onek  S e jm ik u  J a n  
P a s e k  z  R o g a cz ó w k a  gm,  Ży tno  p o 
s t awiony  zo s t a ł  w s t a n  o sk a rż an ia  z 
p ow od u  p rzyw ła szc zen ia  i o sz us tw a  
na  s z ko d ę  Ko mi te tu  bu d o w y  szko ły  w 
Ż y tn ie  i za w ies zon y  w cz y n n o śc ia c h  
rad n e go ,  Se jm ik  P o w ia to w y j e d n o g ł o 
śn ie  uchwal i l i  Op ie ra ją c  s i ę  na  art .  
22  D ekr e t u  o tym cza sow ej  o rdynac j i  
powia towej  óe jm ik  Pow ia tow y w y k l u 
cza ze  sweg o  g r on a  cz łonk a  Se jm iku  
J a n a  P a sk a ,  m ie sz k ań ca  wsi  Roga-  
czówek ,  g m  Żytno .
Wniosek o zb oże  dia Bronisze-  

wian.
„ N a s t ę p n ie  na  wnio sek  p. T a d e 

usza  Be l iny Se jmik  j ed n og ło śn ie  u- 
chwal i ł :  U p o w aż n i ć  Wydz ia ł  P o w i a t o 
wy do  wydan ia  zboże ,  tym m i e s z k a ń 
c o m  B ro n i s ze w a ,  którzy  zboż a  tego  
d o ty c h c z a s  nie o t r zymal i ,  o raz  tym,  
k tórzy  są  b iedni  i ne  w y d a n ie  zboż a  
z a s ł u g u j ą " ,

W niosek o Radach Szkolnych  
i Dozorach szkolnych.

C z ło n e k  p. J a n  S ikorski  zg łos i ł  
w n io se k  t r e śc i  nas tęp u j ące j :  , S e jm ik  
P o w ia to w y uc h w a la  w ys t ąp ić  d o  o d 
n ośn yc h  w ła d z  o  z m ia n ę  o b o w i ą z u j ą 
cej U s ta wy  o o r gan izac j i  w ła dz  s z k o l 
nych w tym sens ie,  aby  cz yn nośc i  
R a d  S zko lny ch  po wia to wyc h  p o w ie 
rzyć W y d z ia ło m  P o w i a to w y m ,  zaś  
D o zo r ó w  S z k o l n y c h  —  R a d o m  G m i n 
n y m ”, co  zos ta ł o  uch w al on e .

N a  tern p o s ie d z e n ie  S e j m ik u  
za ko ń cz on o .

tlodzisyesajne po&iedzanie Rad? 
Hiejskiej.

W e w tor ek  odby ło  s ię  u roczy s te  
po s i e dz e n ie  Rad y  Miejskie j ,  ku u c z 
cz en iu  pam ięc i  ś. p G. Nar u to wi cz a .  
S a la  Ra dy  u d e k o r o w a n a  w s t ę ga m i  za- 
łobne mi .  P rzybyl i  p rawte  wszyscy  r a 
dn i  w cz a r n y ch  u br an ia ch .  G a le r j a  
p r ze p e łn io n a  Nas t ró j  nadzwycza j  u r o 
czys ty .  P ie r w sz y  p r ze m aw ia  ze  w z r u 
s z e n ie m  bu rm is t r z  mia s ta  p. J .  S zw e-  
dowsk i ,  na s tę p n i e  r ad ny  ks.  k an on ik  
Ja nk o ws k i  wygłosi ł  m o w ę ,  naw ią zu j ąc

ta k o wą  do  chwil i  obe c n e j ,  j aką  p r z e 
ż yw am y z racj i  oh yd ne j  zb r od n i  w 
s tol icy i imler . ium rad n yc h ,  wy b ra n y ch  
t  list n a r o d o w y ch  o d c z y t a ł  dek la rac ję .  
P o c z e m  prze maw ia l i  pp.  T i c e - b u r m i s t r z  
S ar ank ie w icz  z r a m i e n ia  P P.  5 ,  ła 
wnik N a j k r on  w im.  l u d n o ś c i  ż y d o 
wskiej ,  r ad ny  H or ow ic z  z lewicy ż y 
dowsk ie j ,  s k ła d a j ąc  o d po w ie dn ia  d e 
kla racje .  P o s ta n o w io n o  wys łać  d e l e 
gac ję  z Ra dy  na  po gr ze b  ś.  p. P r e 
zy de n ta  o r az  zd e c y d o w a n o  zawies ić  
p or t r e t  w sali  R.  M. t r agiczn ie  z m a r 
łego ś, p G.  N ar u to w ic ze .

N a  t a m  po s ie dz en ie  zos ta ło  z a m 
knię te .

K R O N I K A .
N a b o ż e ń s tw o  ż a ł o b n e  za  ś p. Ga-
br j el a  N aru tow icza ,  p r ez yd en ta  R z e 
cz yp ospo l i t e j ,  odby ło  s ię  b. u ro cz yś 
cie w dn iu  19 b. m.  Mszę  św.  w k o 
śc iel e  f a rny m od praw i ł  ks. ken .  J a n 
kowski .  P rz yg ry w ał a  orkies t ro  gimn.  
p. N ie m ca ,  a p. B u g a l s k i  wykona ł  
śpiewy  so lowe .  P rzy  p iękn ie  p r z y b r a 
n y m  katafalku,  p rzykry tym s z t a n d a r e m  
n a r o d ow ym ,  wygłosi ł  ks.  k ano n i k  
p rze mów ien ie ,  n aw ią zu j ąc  do  t r a g i 
cznej  śmi e rc i  P r e z y d e n ta .  W n a b o 
żeńs tw ie  wzięli  udzia ł  p rzed s ta wi c i e  
wład z  r zą do w yc h  i m u n ic y pa l ny ch  z 
p. s t a ro s tą  H a r m a t ą  i b u r m i s t r z e m  
S z w e d o w s k im  na czele ,  n a d t o  de le-  
gaje  ce ch ów ,  s t r aż y  ogniowej ,  N ar ód .  
Organ izac j i  Kob ie t  i i nnych  s p o ł e c z 
nych  ins tytucyj ;  s t awiły s ię  takża li
czn ie  szko ły  ś r ed n ie  I po w sze chn e .  
O d ś p i e w a n i e m  „B oż e  co ś  P o l s k ę 1 
za ko ń cz y ł o  s ię  p a m ię t n e  n ab oż eń s tw o .
W s y n a g o d z e  ró w n ie ż  o d b y ły  s ię  
m o d ły  Ż a ło b n e ,  p o c z e m  p. Gl ikma n  
wygłosi ł  w po lskim języku p r z e m ó w i e 
nie na  t e m a t  ża lu  i s m u t k u  z p o w o 
du  t r ag i cznego  zgonu  P rez yd  Gnbr .  
N ar u to w ic za  Na  za k oń cz en ia  c h ó r  
o d śp ie w a ł  „B o ż e  coś  P o l s k ę ” .

Numer świą tec zny  sk ład a  s ię  z 
10-ciu s t r o n ic  d r u k u .

Zgon. Zn an y  w sze rok ich  s f e 
rach  na s ze g o  pow ia tu  M aj e r  R o z e n 
b a u m ,  oby w ate l  mia s ta  R a d o m s k a ,  
z m a r ł  na c h o r o b ę  se rc o w ą  Z ma r ły  
ci eszył  s ię  p o w a ż a n ie m  i szac unk iem ,  
jako cz łowiek p r aw ego  ch a ra k te ru .

O p ła ty  p o c z t o w e  zos ta ły  z dn.  
15 b . m  p o d w y żs z on e  o 1 0 0 % .

Miljonówka. W os ta tn łe m  cią 
gn ieniu w yszed ł  jns 4 .014  880.

Czytamy w „Robotniku" R a d o m 
sko.  ( T e i .  w ł )  O d ez w ę ,  w y d a n ą  w 
sp raw ie  za bó j s t wa  N ar u to w ic za  1 p o d 
p isaną  p r zez  m ie j sc o w e  P.  P.  S.,  W y 
zwolen ie ,  N. P. R., P, O. W. policja 
skonf i skowała !  P ro s i m y  o in te rwe nc ję .

Jancz ur ,  Cygank iewics ,  3 a r a n -  
kiawłCz.

O d e z w a  nosi  ch a r a k te r  n ieco  
podbu rza jąc y ,  p r za to  po l i c j a  t ak ową  
po leci ł a  skonf i skować .

P.  G ru n l s ,  w łaśc .  fabryki  giiz, 
zos ta ł  ska zany  w y ro k i em  S ą d u  P o k o 
ju na g rzyw nę  w su m i a  50 0 ,000  mk. ,  
za  gwa łc en i e  dni  świą tec zny ch  i z a 
t ru dn ie n ie  w cz as ie  tym c h r z e ś c i j a ń 
skich robo tn ików.

Z  koła młodzieży Młodz ież tu- 
fęjsza ze S tow.  . J e d n o ś ć "  w o k r e s i e  
św ią te c zn y m  o de g r a  w Kinemie  b a r 
dzo  ł a d n e  4 - ro  a k t ow e  „J as e łk a* .  W 
grze  będz ie  b ra ło  udzia ł  37 osób.  J a 
se łka  te p ie rwszy  raz  g rang  były w 
Est l andy i  w m, Liwie w r. 1907.

P o r a ź  p ie rwszy również  o d e g r a 
ne zos tan ie  tv R a do m sk u .  O  t e rmin ie  
gry pub l i c zno ść  p o w ia d o m io n a  będz ie  
a f iszami .

Złamaniu nogi na  c h o d n i ku  p rzy  

ul.  Krakowsk ie j  u l e g ła  P e s i l a  Rus icka  

w s p o s ó b  tak zdradl iwy,  że  z mie j sc a  

ruszyć  s ię  nie  mogła .  P ie rw sze j  p o 

m o c y  l ekar skie j  udzieli l i  dr .  N i e w i a 

rowski  i st .  f e l cze r  A.  Rak.

Wypa dek  przy pracy. Rob ot n ik  

A d a m  Be lka ,  lat  82,  za ję ty  przy k o 

paniu  gliny w ceg ie ln i  p F a je r m a n a ,  

uległ  wypadkowi  z  p o w o d u  o b e r w a n i a  

się  kawa ła  zitńni,  Be lka  u legł  z ł a m a 
niu nogi i po t łu czen iu  klatki  p i e r s i o 
wej.  P o m o c  zos ta ł a  udz ie lo na  przez  

d - ra  Rog iego  i st.  f e l czera  R ak a .

P o d z i ę k o w a n i e  Zw.  Inwal idów w 
C z ę s t o c h o w ie  s k ł a da  s e r d e c z n e  „Bóg  
za p ia ć "  W. P a n o m  L- Warwas ińsk ie -  
mu ,  W o ja kow sk i em u i Kryzlowi za 
o f i a r ę  100 ,000  mk.  na  gw iaz dk ę  d la  
inwa l idów.

19 sprzedania którego wchodzą; 1 para
kamieni  „f rancuzów",  per l ak  jag i e lnik  i 
iubrownik,  oraz morgi  po'a wraz  z ł ą 
ką  i zabudowaniami .Wiadomość:  Jan Mazu
rek, Zabrodzie,  gm. Żytno,
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U D Z I A Ł O W Y

mm m i m
s p i  o o r. o d p o »

r a d o m s k o ,
ul, S tr z o łk o w .k n  15.

Niniejszym mamy zaszczyt zawiadomi* W- P- '*
.UDZIAŁOWY ZAKŁAD MECHANICZNY".

W y k o n y w u j a  w szelkie roboty w  zakresie , „ a c h a n l c ż n „ - ś l u s a r » k i m ,  jako to: reperacjo maszyn, 
lokomobil, motorów, m ł.caró, dynam .-m aszyn (maszyn
„raz sporządzamy całkow ite „rządzenia „ I  te  o
do obróbki drzewa. Specjalność w zakresie MASZYN ROLNI. _
posiadamy na składzie różne części maszyn, transm isje, łożyska sam osm arowe, kulkowe,

" " " ' ^ w y k S w a J . ' , , ’  p osp ieszn i, „a specjalnych maszynach
fachowców z pełną pwarancją po cenach możliwie przystępnych, co zaśw iadczyć mogą
licznie W. P. Ziemianie, W łaściciele młynów i Przem ysłowcy.

Polecając s ię  w z g l ę d o m  W P .  prosimy odwiedzić nasz zakład
Z poważaniem

Udziałowy Zakład  Mechaniczny.

Zarząd T-wa „ROZWÓJ11
prosi w sz y s tk ie  firm y c h r z e śc i ja ń 
skie  o zg ła sz a n ie  sw y ch  a d r e s ó w  z  
wy m ie ni eni em  r o d za ja  h en d la  do 
Sckrctarjotu , K rakov ska 22, od 10 
do 1 i od 3 -  7 w io cz ._________

_  O P Ł A T E K
w Resursie Rzemieślniczej

w n ied z ie lę  24/XII -  b. r. o godzinie  
l l - e j  rano.

Zarząd z a p r a s z a  wsz ystki ch  p. p. 
Członków T o w a r z y s t w a

F A B R Y K A  W Ó D E K  i L I K I E R Ó W

SlIHMISM SlillSlIlGl
w RAOOMSkU, ul Brzeżnicka 19

zawiadamia Sz- klijentcle, Zr po krótkiej przerwie poczęło  

znowu funkcjonować, Icez obecnie joZ bez Żadnych cichych
w s p ó ln ik ó w .

posiada na składzie większa ilość towaru, oraz spirytusu do 

celów leczniczych, dla osób uprawnionych do nabycia.

M I A R A  i MOC G W A R A N T O W A N A .

tlWAGfti Ha miejscu kupuje się próżne butelki za najwięk

szą  cenę

OFIARY
Na rzecz n iezam ożnych  uczniów gimnaz 

im. P. F ab jan ieg o  ks. J D. Mk. 5000.
A. W aszkiewicz i J. W ein e r t  na  o c h ro n 

kę 5000 mk. i n a  dom s taroów  10000 mk 
P. M. Sasin  na gwiazdką dla  biednych 

dzieci J000 i n a  inwalidów 1000 mk. i z a 
rząd szkoły  w P a ję c z n ie  na inwalidów

1400 marek.
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Płótna Widzewskie 
i Inne.

WYPRZEDAŻ Materjały garniturowe,

Etamlny. przedinwentorzown Spodniowe w paski,
Batysty. ze zniżką od 5 do 10% Sztuczki na kamizelki.

Dl

BŁAWAT POLSKI
Radomsko 

R Y N E K  14.

m m
Kołdry. Koce Kapy. Zasadą firmy: Dodatki krawieckie.

Caj|t. Korcikt Surówki.

»-

Mały zysk - duży obrót. Podszewki. Nici.

K 3»aDe2XZ3XXE2XZ2XBZ)C}QEZX^O G »;?3)C I(SZK2SDC22DG(23D(23DC2S0
9 \  1 U  w E  M 5 A f5  A k l l ł M i i i    » £TiK T O  O  Mieć obuwie wykwintne, trw ale i w cenach przy

s łan ych  NIECH PAM IĘTA, źc wielki wybór obuwieCHCE ?
damskiego i męskiego znajdzie zawsze w swym smoka jedynie

w wytwórni obuwia

J A N  U R B A Ń S K I, w  R A D O M S K U
ulica rowiotowo Nr. 13. 

j, HURT. WYRÓB WŁASNY,    DETAL.

  ---------------------nazp IZBA MIOI SZICU
w RADOMSKU ul Krakowska L. 12. I piętro front.

Przyjmuje uczennice- — Zapisy codziennie
Oraz pracownia -

kostjumów, sukien damskich i dziecinnych
l i l i i  10 w e^ ° 9  najśw ież- 
l il lH B  szych mód,

JADWIGA ROGUSIOWA.

W W W W W W N W W W W I

(1) qi



14 55 . G A Z E T A  R A D O  P S K O W S K A " — niedzie la  24  g rudn ia  19‘22 r. S t r  9 .

Nf l  G W I A Z D K Ę ! ! !
poleca duży wybór galanterji męskjej, dam
skiej i dziecinnej, jako to: trykotaże> 
sweatry, bluzki, sukienki i t. p.

^ K A L O S Z E  ~

świeży iranspor

( m ę s k i e

Nfl  KARNAWAŁU!
kwiaty, pończochy w wybornym 

==  gatunku, rękawiczki, chusteczki i t .  p =  
Koszule frakowe, krawaty, kołnierzyki, spinki i t. p.

c  e  x  Y  t j  m  i  a  mi k  o  w  a  x  ms.

KORZYSTAJCIE Z OKAZJI!!
Wobec nadchodzących św iąt, c e n y

w Z t f lE  flRTTST.-FOTDGRflFICZHKDl „WBBERBE” flSlisHa 13)
= =  Z N A C Z N I E  Z N I Ż O N E .  = = = = =

Zakłod wykonywa wszelkiego rodzaju zdjęcia według nowoczesnego 
kierunku fotograficznego, jako te i zdjęcia dio celów technicznych, 

wnętrz fabryk, nagrobków l t d .
Specjalna pracownia P O R T R E T Ó W  naturalnej wielkości w ko- |  

lorach sepjowym. czarnym i barwnym. 1
WYKONANIE SOLIDNE. CENY ZNACZNIE ZNIŻONE. §

ZMUDY ELE8TR0TECHKICM8
S ZT f lB IŃ SK I  i SYN

RADOMSK, CZĘSTOCHOWA, 
Żelazna I. TI aleja 4t, tel. »».

Biuro Instalacyjne. Skład zaopatrzony 
w wszelkie materjały. Warsztaty repar.

H H L E P  B Ł A W  A T N Y

F L O R Y  S Z W E D O W S K I E J
(dawniej w Rynku, obok apteki) obecnie się mtc*ci w domu S. 9. FillpewlMn

na 1 piętrze w Rynko

Pol«ea: doży wybór towarów i ilmowycb w dobrych g&tankteh.
Ś w ieży  transport na k a rn aw a ł —  Najm odniejsze m aterjn ły  

„■rza C E N Y  P R Z Y S T Ę P N E

Dr. med.

S. lubelski
(b. asystent proł. Josefa w Berlinie) 

ul. Kaliska 38 
Choroby wewnętrzne, dzieci, skórne 

I weneryczne.
,,914” analizy krwi na syfilis.

Dla niezamożnych ustępstwo.
od 9— 11 i od 3— 9 po południu  

Dr. wszechnauk Itkarskich

H. F R Y D M A N
b. I«kar2 szpitala Iw . ła za rza  w Krakowie

Ordfniie w Samisis urn ni. Frzitfbvrsklil t t
od g. 3  do 6 w iecz. 

od g 3 do 4 dla ubogich bezpłatn ie.
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i

KAŻDY 60ŚĆ PRZYJEZDNY z RADOMSKA DĄŻY TYLKS

DO RESTAURACJI

„ K A F F E - E X P R E S S “
CZĘSTOCHOWA, ul. Kaściuszki.

Picr»szorzędnie urządzona. U jW r  różnych « M t» . Szybka 
•M a s o . Kachnln »zoro»o pod kicrankirn, vclnSclcch.

CENY PRZYSTĘPNE.

Poleca się w dalszym ciągu wzgl. Sz Riijenteli z Radomska.
" a T S T m m  ’m m

KALENDARZE 1923
___ —î ——— B— ——!IM— W —111

Ścienne, bloki, książkowe, terminowe, kieszonkowe i t. p.
najtaniej do nabycia

W KIOSKU OBOK MAGISTRATU.
---------B'aio®a;5E5Slvrs,Fł>î t-5a?fflia$;B3S®3‘ er™

1

a

BU
p rsy  S to w arz . R zem ieśln lczem

w RADOMSKU, Kaliska 25 I piętro 

olwnrły z d. 1 grudnia for. pod no^ym  Kierownictwem.

O b ia d y .—  Gorące i zimne zakąski Napoje. 
CENY K O N K U R E N C Y J N E

Strat Ogniowa Ochotnicza w Radomsku.

grudnia 1922 r. 55.

Z A R Z Ą D  

Radomskowskiego oddziału

„ROZWOJU"
życia narodowego w Polsce, podaje 
do wiadomości, źc Sekretaria t o t
warty codziennie w Radomska, przy 
al. K rakow skiej Hr. 22, w domn p- 
H tn ike , «  dnie powszednie ©d 10-ej 
reno do l-e j po poł. i od 3-ej do 
7-ej wlecz., e w niedzielę i święta 
od godz. l  -  2 w południe.

ZARZĄD

1

Doktór jd. Niewiarowski
przyjmuje chorych od 12 do 3

C H O R O B  Y P Ł U C  i D Z I E C I
i ul. Strzałkowska Ha 6.

Gabinst dentystyczny

J A N A  L I G Ę Z Y
Przyjmuje od 12 do 6 wiecz. 

RADOMSKO, ul. CZĘSTCHOWSKA 9

DOKT ÓR
PAWEŁ BRONIAT0 WSKI

w CZĘSTOCHOWIE 
ul. ranny Marji 21 (obok Ter.tru EarV* > 

choroby weneryczne i skórne 
Przyjmuje od 9 - 1 2  i od 4 -  T po pot

i i i  21121 i. u. b iliUteli, i tm m m  b wita limi
MROCZNY PAŁAC

Współczesny dramat w 6-eiu aktach,

RYCERZE NOCY
interesujący drem&t w 6 aktach. ......

Dnia
20, 27 i 28

Dnia 29, 30 I 31 w piątek soboty i niedzielę

„TANIA” czyli „KOBIETA NA ŁAŃCUCHU’
Dcwno zapowiedziany dram at w O aktach. %

■Luuij-mnnnnjir  — .......   ■> ■          w

ttnlnnls ka rta  BTr*ln lenia w y d a l i. VT**? 
p y l!l|Iu  P. K- U. w Bad*msku Si naz*
ik »  FraaeiazUa K »»py z L u d w ik ***  S" 
Sonary.    ^
łH iis a i^  w ydany prace Urząd Gt®J

1 J i p f i i  ny  w G id lach , na nazw isk* Ant 
i ni»KO W o in lskU g e  «• S trza łkow a gtW •
i Gidla. _  _ ; _____   —
' n ni n3ś paszport wydr ^ rze z  pmiriĄ ^ ,

I M M  . lo w lc e , na n iw is k o  W ta d y s łś Ą  
; M leczarsk ie j, *  K rzyw  d y , gin M asłow i

I zw o ln ieY Ą  wydana p r*«
P. K. U. W Rad&msku, na na**

1 sko K raw czyka  Józefa z B rzdźn ioy.

lest fls sprxiflaiuTl
z powodu wyjazdu właściciela 

jest do sprzedania w Noworadomsku 

D R U K A R N I A  
dobrze prosperująca w pi-łrym ruchu. 

Bliższych informacy/ udzieli w ła

ściciel. Ul. Brzeinicka I'll 3.

Reduktor i Wydawca Michoł Świderski-
Drukarnia Poiłkn Henryka Ksnelera w Redoms^


